Niezapomniane te chwile

Po raz drugi stanica nad Sopotem otworzyła szeroko swe podwoje na przyjazd zamojskich Amazonek. 

W dniach 20 – 27 lipca 2003 r. na obozie rehabilitacyjnym w Majdanie Sopockim spotkało się 35 kobiet. W ramach integracji na obóz zostały zaproszone koleżanki z Ukrainy. Wraz z nimi przybył też rehabilitant Aleksander, który tworzył doskonały duet z naszym klubowym rehabilitantem.

Dzięki tej współpracy każda z kobiet dwa razy dziennie uczestniczyła w ćwiczeniach poprawiających sprawność i samopoczucie. Każda Amazonka mogła więc wybrać, który z panów wykona masaż. Mistrzowskie ręce Pana Piotra każda znała, wielkim powodzeniem cieszył się także Aleksander – gość ze Lwowa.

Nie zabrakło również wycieczek po urokliwym Roztoczu. Niezwykle sympatyczna była nasz wizyta w “Fundacji Kresy 2000” Państwa Schmitów w Nadrzeczu koło Biłgoraja. Napis przed wejściem na posesję informuje: Dom Służebny Polskiej Sztuce Słowa, Muzyki i Obrazu. Pełna ciepła Pani domu – Alicja Jachiewicz oprowadzając nas po swoich włościach udzielała obszernych informacji dotyczących powstania, działalności i problemów Fundacji. Tutaj też mogliśmy obejrzeć wystawę obrazów malarki Renaty Bonczar.

Dzięki gościnności Pani Alicji każdy mógł łyknąć koziego mleka oraz skosztować koziego serka przygotowanego przez samą aktorkę. Czas na obozie umykał zbyt szybko. Wieczorami, w blasku migocących gwiazd i kolorowych lampionów, ponad wierzchołki pachnących żywicą sosen, unosiły się, to polskie, to ukraińskie melodie. 

Spartakiada była zwiastunem końca turnusu. Trzy drużyny, na czele każdej Amazonka rodem ze Lwowa, zacięcie walczyły o zdobycie pierwszego miejsca. Dostarczyło to samym zawodniczkom, jak i kibicom wiele miłych wrażeń i wesołości.

 Myślę, że długo będziemy wracały we wspomnieniach do tych wspólnie przeżytych chwil.
